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200 lat 
kapitał na  
przyszłość
Tradycja i dorobek naukowy 
tej uczelni sięgają początków 
XIX wieku. 
▶ s. 2

Wyniki prac  
naukowo-badawczych 
prowadzonych w SGGW 
mają bezpośrednie 
przełożenie na gospodarkę.  
▶ s. 4

Siła tradycji,  
moc innowacji

Nowe władze SGGW: 
prof. Wiesław Bielawski 
rektor na trzecie 
stulecie
▶ s. 3

1816 – 2016 │ 200 lat tradycji kształcenia rolniczego na ziemiach polskich

3

Od 8 lat pełnił Pan funkcję prorektora ds. roz-
woju. Czy będzie Pan kontynuował dotych-
czasową wizję rozwoju uczelni, czy może jako 
nowy rektor  planuje Pan istotne zmiany?
Jako prorektor ds. rozwoju SGGW byłem 
faktycznie pierwszym zastępcą  poprzed-
niego rektora, prof. Alojzego Szymańskie-
go. Aktywnie uczestniczyłem w realiza-
cji wszystkich inwestycji prowadzonych 
na uczelni i jestem dobrze zorientowany  
w aktualnej sytuacji. Na pewno moja ka-
dencja w znacznym stopniu będzie kon-
tynuacją tego kierunku rozwoju uczelni 
i sposobu zarządzania, jaki prowadziły 
poprzednie władze SGGW, których byłem 
częścią. Mój program wyborczy zawierał 
pewne nowe elementy, które, moim zda-
niem, są niezbędne, by uczelnia mogła się 
rozwijać w aktualnej sytuacji. Zmieniają 
się warunki, pojawiają się nowe możli-
wości, ale też kolejne wyzwania. Moim 
zadaniem jest maksymalnie wykorzystać 
obecne możliwości, pokonywać aktualne 
trudności i stawiać czoła wyzwaniom. 
Oczywiście nie ja sam. Jako rektor jestem 
liderem wielkiego zespołu, jakim jest 
społeczność SGGW; wyznaczam pewne 
kierunki, podejmuję decyzje, ale nadal 
jestem częścią zespołu.

Z jakimi wyzwaniami będzie musiała zmie-
rzyć się uczelnia w najbliższym czasie?
Przede wszystkim z pogłębiającym się ni-
żem demograficznym. Jeszcze piętnaście 
lat temu szkoły średnie co roku kończyło 
około 700 tys. maturzystów. Obecnie jest 
ich niemal dwukrotnie mniej. Nie mamy 
większych problemów z naborem kan-
dydatów na studiach stacjonarnych, ale 
obserwujemy mniejsze zainteresowanie 
studiami niestacjonarnymi, zwłaszcza na 
kierunkach typowo rolniczych. Stworzy-
liśmy ciekawą, dobrze opracowaną pod 
względem rynku pracy ofertę dydaktycz-
ną, bogate i nowoczesne zaplecze dydak-
tyczne, a Warszawa jest wielkim ośrod-
kiem akademickim. Mamy wiele atutów, 
ale nie możemy stracić czujności, bo kon-
kurencja wśród szkół wyższych jest coraz 
większa. Na pewno nadal będziemy dbać 
o jak najwyższy poziom naszej oferty dy-
daktycznej, ale też będziemy przykładać 
większą wagę do promocji uczelni. Całe 
polskie szkolnictwo wyższe ma obecnie 
problem z niżem demograficznym.
Kolejnym wyzwaniem jest utrzymanie 
naszego potencjału naukowo-badawcze-
go. Jako rektor przede wszystkim mam 
zamiar zająć się poziomem badań nauko-
wych. Główny akcent rozwoju uczelni 

chciałbym położyć na podniesieniu po-
ziomu prowadzonych badań naukowych. 
Zwłaszcza że ten aspekt działalności 
uczelni ma bardzo duże przełożenie za-
równo na dydaktykę, jak i na współpracę 
z gospodarką. 

Od czego chciałby Pan rozpocząć pracę nad 
działalnością naukowo-badawczą uczelni?
Do dalszego dynamicznego rozwoju ba-
dań naukowych i podnoszenia ich po-
ziomu przede wszystkim potrzebne jest 
tworzenie silnych i interdyscyplinarnych 
zespołów badawczych, które będą zdol-
ne do pozyskiwania środków na badania 
naukowe, zarówno finansowane z fundu-
szy UE, jak również z polskich agend, jak 
Narodowe Centrum Nauki czy Narodowe 
Centrum Badań i Rozwoju. Siła i prestiż 
uczelni wynika dziś bardziej niż kiedy-
kolwiek w przeszłości z jej potencjału ba-
dawczego oraz jej osiągnięć mierzonych 
liczbą pozyskiwanych grantów krajowych 
i europejskich, liczbą i jakością opubliko-
wanych prac, patentów, wdrożeń, liczbą 

cytowań oraz aktywnością i udziałem  
w międzynarodowych konferencjach na-
ukowych.

W jaki sposób chciałby Pan ten cel osiągnąć?
Największą wartością uczelni są ludzie, 
ich wiedza, pomysłowość i zaangażowa-
nie. Wszystkie grupy pracownicze są waż-
ne, gdyż wnoszą istotny wkład w rozwój 
potencjału naukowego i dydaktycznego, 
chociaż szczególne miejsce zajmują profe-
sorowie i doktorzy habilitowani, bowiem 
liczba samodzielnych pracowników nauki 
i ich dorobek mają istotny wpływ na przy-
znawanie uprawnień do nadawania stopni 
i tytułów naukowych. Dbałość o awanse  
i rozwój wszystkich grup pracowniczych 
oraz prawidłową strukturę zatrudnienia 
będzie dla mnie jednym z najważniejszych 
zadań. W programie wyborczym przed-
stawiłem zmiany systemu motywowania 
pracowników uczelni, przede wszystkim 
poprzez większe powiązanie wynagro-
dzeń z efektywnością pracy, podnoszenie 

kwalifikacji kadry naukowo-dydaktycz-
nej, wprowadzenie grantów rektorskich 
dla najbardziej aktywnych naukowo pra-
cowników uczelni. Chciałbym także stwo-
rzyć warunki dla jeszcze lepszego rozwoju 
studiów doktoranckich, a także poszerzyć 
uprawnienia akademickie na tych kilku 
wydziałach, które mają te uprawnienia 
jeszcze niepełne. 

Czy przewiduje Pan także kolejne inwestycje 
w zaplecze naukowo-badawcze?
W naukach przyrodniczych i technicz-
nych nie jest możliwe prowadzenie badań 
bez nowoczesnego, specjalistycznego 
zaplecza naukowo-badawczego. Zatrzy-
manie się w rozwoju zawsze skutkuje co-
faniem się. W obecnej sytuacji rozwoju 
uczelni bardzo ważne jest więc tworzenie 
kolejnych centrów badawczo-wdroże-
niowych. Dwa takie centra już na uczel-
ni funkcjonują – są to Centrum Wodne  
i Centrum Badań Biomedycznych. Złoży-
liśmy trzy kolejne wnioski o takie centra 
do Urzędu Marszałkowskiego Wojewódz-

twa Mazowieckiego. Wnioski na budowę 
Centrum Biologii Stosowanej, Centrum 
Żywności i Żywienia oraz Centrum Medy-
cyny Regeneracyjnej są obecnie na etapie 
rozpatrywania. Mam nadzieję, że dojdzie 
do ich realizacji. 
Zarówno zespoły badawcze, jak i centra 
będą wymagały istotnego wsparcia ze 
strony władz uczelni. To jest moje zadanie 
jako rektora.

Rozwój zaplecza badawczego uczelni będzie 
wymagał na pewno olbrzymiego nakładu 
pracy i środków finansowych. 
Zdecydowanie tak. Planujemy m.in. po-
wołanie grupy menadżerów, którzy będą 
wspierali badaczy we wszystkich formal-
nościach związanych z realizacją projek-
tów naukowych. Chciałbym, aby naukow-
cy mogli skupić się tylko na swojej pracy 
bez zagłębiania się w formalności, prowa-
dzenie dokumentacji, itp. W niektórych 
projektach naukowych przewidziane jest 
dodatkowe wynagrodzenie dla pracow-

ników, ale nie we wszystkich. Dlatego 
chciałbym  zmienić system wynagradza-
nia pracowników naukowych uczelni bio-
rących udział w projektach naukowych, 
który polegałby przede wszystkim na 
powiązaniu wynagrodzenia z aktywno-
ścią i jakością pracy naukowej. Badacze 
zaangażowani w projekty mogliby też być 
zwolnieni z pensum dydaktycznego, co na 
pewno zwiększyłoby ich możliwości reali-
zacji badań. 

Co chciałby Pan w ten sposób osiągnąć?
Chciałbym, aby SGGW było uczelnią aka-
demicką w pełnym tego słowa znaczeniu 
i żebyśmy pod względem poziomu prac 
badawczych i zaplecza naukowo-badaw-
czego dorównywali najlepszym ośrodkom 
naukowo-badawczym na świecie. Aby tak 
się jednak stało, musimy popracować nad 
jeszcze jednym aspektem, a mianowicie 
nad internacjonalizacją badań naukowych 
i kształcenia. 

c.d. na str. 4 ▶

Rektor na trzecie stulecie
1 września 2016 r. prof. dr hab. Wiesław Bielawski został mianowany Rektorem SGGW. W wywiadzie odpowiada na pyta-
nia dotyczące bieżącej sytuacji uczelni, swoich planach na najbliższe cztery lata i strategii rozwoju uczelni. 

Prof. dr hab. Wiesław Bielawski ukończył studia na 
Wydziale Rolniczym SGGW. Bezpośrednio po nich został 
asystentem w Katedrze Biochemii, gdzie pracuje do chwili 
obecnej. W 1982 roku otrzymał stopień doktora nauk przy-
rodniczych, a w 1992 roku stopień doktora habilitowanego 
nauk rolniczych w zakresie agronomii – biochemii roślin. 
Tytuł profesora nauk rolniczych otrzymał w 2002 r., a stano-
wisko profesora zwyczajnego w roku 2008. W 2003 r. został 
wyróżniony Nagrodą Edukacyjną Prezydenta m.st. Warsza-
wy w kategorii „Najlepszy nauczyciel akademicki”.
Prof. Wiesław Bielawski przez 15 lat był Kierownikiem Ka-
tedry Biochemii, a także pełnił funkcje m.in. prodzieka-
na Wydziału Rolnictwa i Biologii d.s. nauki (2002-2005),  
i d.s. dydaktyki (1999-2003), kierownika Zamiejscowego 
Ośrodka Dydaktycznego w Leśnej Podlaskiej (2000-2002), 
Kierownika Zamiejscowego Ośrodka Dydaktycznego w Ło-
wiczu (1999-2002), kierownika stacjonarnych studiów dok-
toranckich (2005-2009), członka Senatu  SGGW i przewod-
niczącego kilku komisji senackich i rektorskich (2005-2016).
W latach 2008-2016 był Prorektorem ds. Rozwoju, a przez 
ostatnie cztery lata także pierwszym zastępcą Rektora 
SGGW, prof. dr. hab. Alojzego Szymańskiego. 

1916-1918

Po opuszczeniu przez Rosjan Warszawy 
Niemcy, chcąc pozyskać przychylność  
opinii polskiej, nie czynili przeszkód  
w otwarciu wyższych uczelni – w 1916 r. 
utworzono Wyższą Szkołę Rolniczą, 
której rektorem został ówczesny minister 
rolnictwa i dóbr koronnych, profesor 
Józef Mikułowski-Pomorski. W 1918 r. 
uczelnia została upaństwowiona  i przyjęła 
nazwę Królewsko-Polska Szkoła Główna 
Gospodarstwa Wiejskiego.

20 lat niepodległości

1864 1905 1911

Po upadku powstania styczniowego 
władze carskie zamknęły wszystkie 
szkoły w Królestwie Polskim.  
Dopiero w 1869 r. car Aleksander II 
powołał w Puławach Instytut 
Gospodarstwa Wiejskiego  
i Leśnictwa – uczelnię rolniczą  
bez praw akademickich i z językiem 
wykładowym rosyjskim.  
W 1914 r. placówka została 
przeniesiona do Charkowa.

Po 1905 r. w wyniku zmieniającej 
się sytuacji politycznej pojawiła się 
szansa na odrodzenie kształcenia 
w języku polskim – środowiska 
naukowe Warszawy powołały 
Towarzystwo Kursów Naukowych,  
w ramach którego uruchomiono 
cztery sekcje, w tym Wydział Rolniczy.

W związku z niechętnym stosunkiem władz 
rosyjskich do rozwoju kształcenia rolniczego 
Wydział Rolniczy przeniesiono do Muzeum 
Przemysłu i Rolnictwa, nadając mu status 
Kursów Przemysłowo-Rolniczych.  
Uczelnia została umieszczona przy 
ul. Miodowej 12 (23). Dzięki fundacji  
Michała hrabiego Sobańskiego założono pole 
doświadczalne w podwarszawskim Wilanowie 
i zakupiono majątek ziemski Chylice. 

Chciałbym, aby SGGW było uczelnią akademicką  
w pełnym tego słowa znaczeniu i żebyśmy  

pod względem poziomu prac badawczych i zaplecza 
naukowo-badawczego dorównywali najlepszym ośrodkom 

naukowo-badawczym na świecie.
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Studia to wspaniały czas na odkrywa-
nie nowych zainteresowań, rozwijanie 
talentów i poznawanie nowych ludzi.  
W SGGW działa kilkadziesiąt różnych 
organizacji studenckich. Studenci mogą 
w nich rozwijać m.in. swoje pasje tury-
styczne, sportowe, muzyczne i tanecz-
ne. Wiele z organizacji działających na 
uczelni jest dostępnych także dla osób 
niezwiązanych z SGGW. Działa tu także 
Ursynowski Uniwersytet Trzeciego Wie-
ku, którego słuchaczami mogą zostać 
wszyscy chętni seniorzy, oraz Uniwersy-
tet Otwarty z ofertą ogólnodostępnych 
kursów. Przedstawiamy kilka spośród 
kilkudziesięciu uczelnianych klubów  
i zespołów.

PROMNI czyli wyborni
Ludowy Zespół Artystyczny PROMNI to 
grupa studentów zafascynowanych tań-
cem i folklorem. Repertuar zespołu obej-

muje artystycznie opracowane, jednak 
utrzymujące charakterystyczne cechy 
i kontekst obyczaju, tańce, pieśni  i me-
lodie 16 regionów Polski. Od kilku lat 

PROMNI współpracują m.in. z Uniwersy-
tetem Muzycznym im. Fryderyka Chopina  
w Warszawie, prowadząc warsztaty przy-
bliżające folklor Polski międzynarodo-
wym odbiorcom. Zespół prowadzi nabory 
kilka razy w roku. 

SQER Dance
SQER Dance SGGW powstał jako alter-
natywa dla tradycyjnych form tańca po 
kole. Zespół skupia sympatyków tańca 
towarzyskiego, użytkowego i show dance. 
Archiwalne występy można zobaczyć na 
instagram.com/sqerdance lub na Face- 
book/SQER dance.

Orkiestra Reprezentacyjna SGGW
Jest to pierwsza w Warszawie i trzecia  
w Polsce amatorska orkiestra akade-
micka. W jej składzie najwięcej jest osób 
grających na instrumentach dętych, ale 
nie tylko. W repertuarze znajduje się  
zarówno  muzyka klasyczna, jak i rozryw-
kowa. By dołączyć do orkiestry, wystar-
czy mieć podstawową wiedzę z zakresu 
muzyki i grać na dowolnym instrumencie  
muzycznym. 

Trzy chóry, setki głosów
SGGW to uczelnia bardzo rozśpiewana. 
Działają tu aż trzy chóry – kameralny, 

akademicki i seniorów z Ursynowskiego 
Uniwersytetu Trzeciego Wieku. W reper-
tuarze Chóru Akademickiego SGGW  znaj-
dują się m.in. renesansowe madrygały, 

barokowe i romantyczne motety, pieśni 
ludowe, negro spirituals i opracowania 
muzyki rozrywkowej. Z kolei członkowie 
Chóru Kameralnego wykonują utwory  
z kręgu muzyki rozrywkowej, ludowej  
i poważnej. Członkowie chórów uczestni-
czą w różnego rodzaju zajęciach muzycz-
nych, m.in. z emisji głosu, dzięki czemu 
osoby bez wykształcenia muzycznego są 
w stanie opanować warsztat wokalny.

Zespół Sygnalistów Myśliwskich 
Akteon
Zespół skupia pasjonatów muzyki myśliw-
skiej. Jego członkowie grają na natural-
nych instrumentach dętych blaszanych 
(rogach myśliwskich typu Fürst Pless  
i rogach parforce). Repertuar Akteonu 
obejmuje bardzo szeroki zakres utworów. 
Sygnaliści myśliwscy występują podczas 
licznych uroczystości świeckich i kościel-
nych. Zespół współpracuje z Lasami Pań-
stwowymi, co umożliwia jego systema-
tyczny rozwój. 

Na lądzie i na wodzie
W SGGW działa kilka klubów turystycz-
nych – Akademicki Klub Turystyczny 
SGGW, Studencki Klub Podróżniczy 
Czwórka i Klub Żeglarski SGGW. 
Klub Żeglarski zrzesza zarówno doświad-

czonych żeglarzy, jak i tych, którzy swoją 
przygodę na wodzie dopiero rozpoczy-
nają. Działalność klubu polega przede 
wszystkim na organizowaniu rejsów że-
glarskich, ale nie tylko. Jego członkowie 
biorą też udział m.in. w festiwalach szan-
towych i spotkaniach, na których przeka-
zywana jest teoretyczna wiedza z zakresu 
żeglowania. Klub jest organizacją otwartą 
dla wszystkich studentów oraz pracow-
ników uczelni, jak również studentów  
innych szkół wyższych.
AKT SGGW i SKP Czwórka to organi-
zacje dla sympatyków turystyki lądo-
wej. Oba kluby prowadzą swoje bazy  
w Bieszczadach. Ich działalność polega 
na organizowaniu przeróżnych wypraw.  
Ich członkowie mają też doskonałe moż-

liwości zdobywania różnych uprawnień 
turystycznych. AKT SGGW  organizuje 
Kurs Aktywnej Turystyki, a Czwórka – 
Kurs Organizatora Turystyki.

Kultura studencka

Ursynowski Uniwersytet Trzeciego Wieku i Uniwersytet 
Otwarty SGGW zapraszają na ogólnodostępne zajęcia i kursy  

studentów w każdym wieku.

1961 1971 19771975

Utworzenie Wydziału Technologii 
Rolno-Spożywczej (obecnie 
Wydział Nauk o Żywności).

Oddanie do użytku pierwszego 
budynku dydaktycznego na 
ursynowskim kampusie.

Utworzenie Wydziału Żywienia Człowieka 
i Wiejskiego Gospodarstwa Domowego 
(obecnie Wydział Nauk o Żywieniu 
Człowieka i Konsumpcji) oraz Wydziału 
Techniki Rolniczej i Leśnej (obecnie Wydział 
Inżynierii Produkcji).

Oddanie do użytku pierwszych 
akademików SGGW na Ursynowie.

Pałac Ursynowski Kampus SGGW na Ursynowie (1974 r.) - źrodło: ursynow.org Akademiki SGGW
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W 1816 r. w bardzo trudnych politycznie 
i gospodarczo warunkach na ziemiach 
polskich rozpoczęło się kształcenie rolni-
cze. Na samym początku działalności  
Instytutu kształciło się w nim zaledwie 
kilkudziesięciu synów ziemian, ale już 
wtedy szkoła ta miała wielkie znaczenie 
zarówno dla edukacji, jak i dla gospodar-
ki i kultury. Warto wspomnieć, że zaję-

cia były prowadzone w języku polskim, 
choć Instytut znajdował się na terenie 
zaboru pruskiego.  Na tym  fundamencie  
wyrosła Szkoła Główna Gospodarstwa 
Wiejskiego w Warszawie, nowoczesny  uni-
wersytet przyrodniczy, który odgrywa bar-
dzo ważną rolę w polskiej nauce, edukacji  
oraz kulturze i ma coraz większy udział 
w światowym postępie naukowo-techno-

logicznym. Jubileusz 200-lecia tradycji 
Szkoły Głównej Gospodarstwa Wiejskiego 
w Warszawie ma na celu przypomnienie 
okoliczności, w jakich uczelnia powsta-
ła, ludzi, którzy przyczynili się do jej 
rozwoju, a także pokazanie jej współcze-
snego potencjału. Historia uczelni jest 
dowodem na to, że nawet, pracując w nie-
sprzyjających okolicznościach, jak zabory  

i wojny, można wiele osiągnąć. Przez 
200 lat wiele się zmieniło. Zwłaszcza 
ostatnie 20-lecie było bardzo korzyst-
ne dla rozwoju infrastruktury SGGW. 
Rozwoju uczelni nie można jednak mie-
rzyć jedynie na podstawie budowy za-
plecza materialnego. Największą war-
tością są ludzie, pracownicy naukowi  
i absolwenci, których wiedza i umiejęt-
ności służą przede wszystkim rozwojowi 
narodowej gospodarki i światowemu po-
stępowi w dziedzinie szeroko rozumiane-
go rolnictwa i gospodarki żywnościowej. 
Jubileusz 200-lecia tradycji SGGW to za-
równo święto samej uczelni, jak i polskie-
go szkolnictwa wyższego, a także miara 
ogromnego postępu, który dokonał się  
w polskim rolnictwie i gospodarce żywno-
ściowej od 1816 r. 
Gazeta Jubileuszowa, którą trzymacie 
Państwo w ręku, zawiera podstawowe 
informacje zarówno na temat historii 
uczelni, jak i jej obecnej działalności: 
dydaktycznej, badawczo-rozwojowej,  
a także kulturalnej i usługowej. Nowy 
rektor SGGW, prof. dr Wiesław Bielawski 
odpowiada na pytania o przyszłość uczel-
ni i plany na rozpoczynające się właśnie 
trzecie stulecie tradycji SGGW. 

Wiosną 2016 r. elektorzy będący przed-
stawicielami pracowników i studen-
tów SGGW wybrali nowe władze uczelni.  
Elektorzy Szkoły Głównej Gospodarstwa 
Wiejskiego w Warszawie dokonali wyboru 
władz rektorskich na kadencję 2016/2017 
– 2019/2020. 18 marca rektorem elektem 
został prof. dr hab. Wiesław Bielawski.  
15 kwietnia wybrano prorektorów. Pro-
rektorem ds. Rozwoju został prof. dr 
hab. Kazimierz Banasik, prorektorem ds. 
Nauki - prof. dr hab. Marian Binek, Pro-
rektorem ds. Dydaktyki - prof. dr hab. 
Kazimierz Tomala, a Prorektorem ds. 
Współpracy Międzynarodowej – prof. dr 
hab. Michał Zasada. Nowe władze SGGW 
rozpoczęły kadencję 1 września.

prof. dr hab. Wiesław 
Bielawski, Rektor SGGW

prof. dr hab. Marian 
Binek, Prorektor  
ds. Nauki

prof. dr hab. Kazimierz 
Banasik, Prorektor  
ds. Rozwoju

prof dr hab. Michał 
Jerzy Zasada, Prorektor 
ds. Współpracy Między-
narodowej

prof. dr hab. Kazimierz 
Tomala, Prorektor  
ds. Dydaktyki

200 lat – kapitał na przyszłość

Nowe władze uczelni

Nazwa Szkoła Główna Gospodarstwa Wiejskiego pojawiła się w 1918 r., ale tradycja i dorobek naukowy tej uczelni sięgają początków 
XIX wieku. Dokładnie 23 września 2016 r. mija 200 lat od utworzenia Instytutu Agronomicznego w Marymoncie.

Początek trzeciego stulecia tradycji SGGW zbiegł się w czasie  
z rozpoczęciem kadencji nowych władz uczelni.

Utworzenie Praktycznej Szkoły Weterynarii  
w Królestwie Polskim podlegającej Instytutowi 
Agronomicznemu w Marymoncie, utworzenie 
Szczególnej Szkoły Leśnictwa w Warszawie.

1816 1840 1862

Otwarcie Instytutu Agronomicznego  
w Marymoncie mającego na celu 
promowanie nowoczesnej gospodarki 
rolniczej. Była to trzecia tego typu placówka 
w Europie. Do utworzenia Instytutu 
przyczynili się m.in. Stanisław Staszic, 
Ksawery Drucki-Lubecki i Stanisław Kostka 
Potocki.

Car Mikołaj I przekształcił Instytut 
Agronomiczny w Instytut Gospodarstwa 
Wiejskiego i Leśnictwa z dwoma wydziałami: 
rolniczym i leśnym. W tym czasie Instytut 
Rządowy Weterynarii w podwarszawskim 
Burakowie był samodzielną uczelnią.

Przeprowadzono reformę szkolnictwa 
w Królestwie Polskim – w miejsce IGWiL 
utworzono Instytut Politechniczny i 
Rolniczo-Leśny w Nowej Aleksandrii 
(Puławy) z pięcioma wydziałami 
(inżynierów cywilnych, mechaników, 
chemików, rolników i leśników).

Początki szkolnictwa rolniczego  
na ziemiach polskich

Zakręty historii – próby tworzenia szkolnictwa  
w okresie walki o niepodległość

Gazeta Jubileuszowa – 200 lat tradycji SGGW
Redaktor prowadzący: Anna Ziółkowska
Zdjęcia: Archiwum SGGW
Projekt i DTP: Studio Graficzne „Absolutnie Fantastycznie”, www. Absolutnie Fantastycznie.pl
Druk: Agencja Reklamowo-Wydawnicza A. Grzegorczyk, www.grzeg.com.pl
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KADRA NAUKOWA
Zaplecze dydaktyczne to przede wszystkim 
wysokiej klasy wykładowcy, którzy są nie 
tylko ekspertami w konkretnej dziedzinie 
nauki, lecz także swoją wiedzę i doświad-
czenie potrafią przekazywać studentom. 
SGGW dysponuje liczną kadrą własnych 
pracowników naukowo-dydaktycznych. 
Zatrudnionych jest tu 150 profesorów,  250 
doktorów habilitowanych i ponad  750 dok-
torów. Zajęcia ze studentami prowadzą tak-
że praktycy – osoby, które nie są pracowni-
kami naukowymi, ale ze względu na długi 
staż pracy w zawodzie mogą przekazać stu-
dentom cenną wiedzę praktyczną. 

OFERTA DYDAKTYCZNA
Oferta kształcenia SGGW to studia I i II 
stopnia w trybie stacjonarnym i niestacjo-
narnym oraz jednolite studia magisterskie 
na kierunku weterynaria, a także studia 
doktoranckie, podyplomowe i MBA.

JAK ZDOBYĆ DWA DYPLOMY?
Studia I stopnia to studia licencjackie lub 
inżynierskie. Umożliwiają uzyskanie wie-
dzy i umiejętności w określonym zakre-
sie kształcenia i przygotowują do pracy  
w konkretnym zawodzie. Kończą się uzy-
skaniem tytułu licencjata albo inżyniera. 
Po ich ukończeniu student ma możliwość 
kontynuacji nauki na poziomie magi-
sterskim na dotychczasowym lub innym 
(pokrewnym) kierunku studiów. Daje to 
możliwość zmiany profilu kształcenia po 
studiach I stopnia i uzyskania dwóch dy-
plomów na różnych kierunkach studiów.

STUDIA NA INNEJ UCZELNI KRAJO-
WEJ LUB ZAGRANICZNEJ
Na uczelni funkcjonuje punktowy system 
ocen ECTS, umożliwiający wymianę stu-
dentów między uczelniami w kraju i za gra-

nicą. SGGW jest koordynatorem programu 
MostAR, w ramach którego od drugiego 
roku studiów można studiować 1–2 seme-
stry na innej uczelni partnerskiej w kraju.
Studenci mają także możliwość odbycia 
części studiów na uczelni zagranicznej. 
Mogą korzystać m.in. z takich programów 
wymiany międzyna-
rodowej, jak: ERA-
SMUS, CEEPUS, PAX. 
Uczelnia prowadzi 
współpracę badawczą 
i dydaktyczną  z 275 
uczelniami z 50 kra-
jów świata. 

PO ANGIELSKU
Na wszystkich wydziałach dostępne są 
przedmioty fakultatywne prowadzone   
w języku angielskim. W ofercie dydak-
tycznej znajdują się także pełne programy 
studiów II stopnia, na których językiem 
wykładowym jest angielski. 

NOWOCZESNY KAMPUS
Większość zaplecza dyda k t ycznego 
SGGW znajduje się na terenie kampusu 
na warszawskim Ursynowie. Na obszarze 
70 ha swoje siedziby mają wszystkie  wy-
działy. Mieszczą się tu także akademiki   
i obiekty sportowe.  Największa część kam-
pusu powstała na początku XXI wieku.   
Są to więc budynki nowoczesne lub  
w ostatnich latach gruntownie zmoder-
nizowane. Atutem SGGW jest także bogate 
wyposażenie zaplecza naukowo-badaw-
czego. Studenci mają możliwość uczenia 
się w doskonale wyposażonych salach  
dydaktycznych, laboratoriach i pracow-
niach komputerowych. Mogą także ko-
rzystać  z platformy e-learningowej, cen-
tralnej  Biblioteki SGGW i bibliotek 
wydziałowych.  

BIBLIOTEKA GŁÓWNA SGGW
Biblioteka Główna SGGW jest jedną  
z największych bibliotek rolniczych  
w kraju. Gromadzenie zbiorów rozpoczę-
to w 1918  r. Obecnie Biblioteka Główna  
posiada 500 tys. woluminów – książek, 
czasopism oraz zbiorów specjalnych. 

Duża część zbiorów  
(ponad 45 tys. ksią-
żek oraz bieżące 
roczniki czaso-
pism) znajduje się 
w wolnym dostę-
pie. Biblioteka jest 
skomputer yzowa-
na,  wyposażona w 
nowoczesny sprzęt 

komputerowy, kserograficzny oraz ska-
nery, co ułatwia korzystanie ze zbiorów 
bibliotecznych. Wszystkie czytelnie znaj-
dują się w zasięgu bezprzewodowej sieci 
internetowej Wi-Fi. 

WIEDZA PRAKTYCZNA
W SGGW duży nacisk kładzie się na 
praktyczne zastosowanie zdobytej wie-
dzy. Studenci część zajęć odbywają  
w należących do uczelni stacjach do-
świadczalnych (Rolniczym Zakładzie Do-
świadczalnym Wilanów-Obory, Leśnym 
Zakładzie Doświadczalnym w Rogowie, 
Rolniczym Zakładzie Doświadczalnym  
w Żelaznej, Stacji Doświadczalnej Wydzia-
łu Rolnitwa i Biologii w Skierniewicach,  
a także na Polu Doświadczalnym w Wi-
lanowie). W tych wszystkich placówkach 
studenci nie tylko prowadzą badania, lecz 
także mają szansę zapoznać się z tajnika-
mi branży podczas targów i dni otwar-
tych, na które przybywają współpracu-
jący z uczelnią producenci i handlowcy  
reprezentujący wiodące przedsiębiorstwa 
z sektora rolno-spożywczego.

ZAPLECZE DYDAKTYCZNE NA 
ŚWIATOWYM POZIOMIE
W procesie edukacyjnym wykorzystywa-
ne są najnowsze technologie, nowoczes- 
ne laboratoria i ośrodki doświadczalne. 
Do dyspozycji pracowników i studentów 
SGGW są najnowocześniejsze ośrodki   
naukowo-badawcze, jak Laboratorium 
Centrum Wodne oraz zespół laborato-
riów, na który składają się Weterynaryjne 
Centrum Badawcze oraz Centrum Badań 
Biomedycznych wyposażone w innowa-
cyjną aparaturę do badań z pogranicza 
weterynarii i medycyny.

STUDIA Z PRZYSZŁOŚCIĄ
Celem działalności dydaktycznej SGGW 
jest gruntowne przygotowanie studentów 
do podjęcia pracy zawodowej. Uczelnia 
od początków swojego istnienia współ-
pracuje z otoczeniem gospodarczym. 
Programy studiów są dopasowywane do 
potrzeb zmieniającego się rynku pracy.  
W ostatnich latach utworzono kilka no-
wych kierunków (m.in.: technologie ener-
gii odnawialnej, ochronę zdrowia roślin, 
inżynierię ekologiczną) w związku z po-
jawieniem się na rynku pracy zapotrze-
bowania na specjalistów  w tych dziedzi-
nach.
Ponadto Wydział Technologii Drewna 
zainicjowała nową formę współpracy  
z przemysłem. Studenci ostatnich seme-
strów studiów mają możliwość ubiegania 
się o płatne staże w największych firmach 
sektora drzewnego. Dzięki programowi 
stażowemu absolwenci wydziału mają 
szansę na znalezienie dobrej pracy zaraz 
po ukończeniu studiów. 
Na uczelni działają także Biuro Karier  
i Akademickie Inkubatory Przedsiębior-
czości. 

Dydaktyka w SGGW
37 kierunków studiów I i II stopnia, studia doktoranckie, podyplomowe i MBA – to oferta edukacyjna SGGW. Co ważne, dydaktyka powiązana jest z działalnością  
naukowo-badawczą i innowacyjną uczelni. Studenci zdobywają tu wiedzę od pracowników naukowych, którzy są wybitnymi specjalistami w swoich dziedzinach  
(często na poziomie europejskim, a nawet światowym). Mają także możliwość prowadzenia swoich prac badawczych z wykorzystaniem nowoczesnego i zaawansowanego 
technologicznie zaplecza naukowo-badawczego. Ponadto stała współpraca SGGW z różnego rodzaju podmiotami gospodarczymi i instytucjami państwowymi sprawia,  
że program studiów dopasowany jest do stale zmieniającego się rynku pracy. Nie bez znaczenia są także dobre warunki lokalowe i socjalne, które zapewnia jeden  
z najlepiej zaplanowanych i wyposażonych kampusów akademickich w Polsce.

1956 1958

Otrzymanie przez SGGW Pałacu 
Krasińskich wraz z otaczającym 
go terenem o powierzchni 70 ha.

Rozpoczęcie prac projektowych mających  
na celu sukcesywne przenoszenie wydziałów  
z ul. Rakowieckiej do powstającego kampusu  
na Ursynowie.

1952 1954

Przeniesienie Wydziału Weterynaryjnego 
Uniwersytetu Warszawskiego do SGGW  
wraz z budynkami przy ul. Grochowskiej 272.

Wybudowanie trzeciego gmachu 
przy ul. Rakowieckiej 8,  
który na kilka lat rozwiązał 
problemy lokalowe wciąż 
rozwijającej się uczelni.

Programy studiów  
są dopasowywane   

do potrzeb zmieniającego 
się rynku pracy

Wydział Medycyny Weterynaryjnej SGGW Studenci przed Pałacem Ursynowskim (1956 r.)



Książka – projekt całości
Instytut Teatralny

Introducción 

20 21

HOMBRE. He visto sus anuncios, por eso he venido. Y he traído el dinero. Lo tengo 
aquí, en esta bolsa de plástico. Una fortuna. Casi cien mil. Temía que me robaran 
por el camino, pero ha habido suerte.

MUJER. Con nosotros está a salvo. Ahora mismo lo ingresa y yo lo guardo en la 
caja fuerte. Tiene que firmar allí, donde la cruz, y me pongo a contarlo. 

HOMBRE. Pero... ¿seguro que no sois un banco de esos, en la sombra?

MUJER. Ya le he dicho que no.

HOMBRE. Porque, ¿sabe usted?, este dinero significa mucho para mí. No es mío... 
Es de mi hijo. Acabamos de enterrar a mis padres, se han muerto uno tras otro. 
Ni un mes ha pasado. Papá primero, luego mamá. Y mientras estaba limpiando su 
cuarto… donde vivían papá y mamá… Discúlpeme…

MUJER. Aquí tiene un pañuelo.

HOMBRE. Toda la vida pobres, privándose de todo, comiendo como pajarillos…

MUJER. Séquese las lágrimas con el pañuelo, por favor.

HOMBRE. Y cuando estaba limpiando su cuarto... finalmente lo descubrí... habían 
estado toda la vida ahorrando... Dólar a dólar... Compraban dólares, ¿sabe? Y allí 
estaban, en fajos sujetos con gomas de pelo, con las fechas marcadas. Un año, 
quince; otro, treinta. A veces, cien. O mil. Todo en fajos. Billetes de un dólar, a 
veces de dos, aunque había también muchos de cien. Una buena cantidad. Habían 
dejado también una carta dentro de la maleta, en el altillo: Macius, me decían, no 
es todo para ti, compártelo con Jacus. 

MUJER. Deje de llorar, por favor. Me distrae.

HOMBRE. Jacus es mi hijo. Mi único hijo. Aquí tengo una foto.

MUJER. ¿La cuenta la ponemos a su nombre o al de su hijo?

HOMBRE. Será todo para él, para mi Jacus. Pero aún es menor de edad. Todavía 
está estudiando. Está en quinto, pronto empezará la secundaria. Cuando sea may-
or, le compraré un piso. Será lo único que le dejaré. Porque nosotros no tenemos 
nada. Vivimos de la pensión de mi mujer. Apenas nos llega. Yo llevo años en paro, 
desde que me despidieron. Entonces al menos, me digo, le comparé un piso con el 
dinero de los abuelos. Para que pueda empezar con buen pie.

MUJER. ¿Cómo se llama su hijo? ¿Jacek?
  
HOMBRE. Sí, ¿por qué…? ¿Por qué usted…?

MUJER. Porque yo también tengo un hijo que se llama Jacus. Lo estoy criando yo 
sola.

HOMBRE. ¿De verdad? ¿Cuántos años tiene?

MUJER. Está en primaria, en quinto.

HOMBRE. Igualito que el mío. 

MUJER. Lo siento, yo... 

HOMBRE. ¿Ocurre algo?

MUJER. No debería hacerlo. Pero... le diré una cosa. Llévese sus dólares y váyase de 
aquí. Adonde sea. Menos aquí. 

HOMBRE. ¿Por qué no aquí? Pero si ofrecen un interés altísimo. Y yo quiero ganar 
dinero, multiplicarlo. Por Jacus. Además, ya lo he cambiado en zlotys. Casi cien 
mil. ¿Cómo voy a salir con esto a la calle? Me van a atracar.

MUJER. Váyase. Adonde sea. Menos aquí.

HOMBRE. Pero ¿por qué?

MUJER. (susurra) No es un buen sitio. Es, como ha dicho, un banco en la sombra. 
No tardará en quebrar. Seguro. Hace un mes que no pagan intereses. Aun así, se-
guimos aceptando nuevos depósitos. Ingenuos no faltan.

HOMBRE. ¿De verdad? Entonces, ¿usted me recomienda que no lo ingrese?

MUJER. Sinceramente, de madre a padre. Proteja el dinero de su hijo. Aquí lo per-
derá todo.

HOMBRE. Un momento, a ver si se ha grabado bien.

MUJER. (voz de la grabadora) 
Proteja el dinero de su hijo. Aquí lo perderá todo.

MUJER. ¿Lo ha estado grabando?

HOMBRE. Por supuesto. Soy lo que llaman el cliente misterioso. Nos han contrat-
ado para comprobar si las personas como usted hacen bien su trabajo. ¿No os han 
advertido de que habría controles?

MUJER. Sí, nos han advertido, pero nunca me habría imaginado que alguien como 
usted...



NNiepostrzeżenie zapadł zmrok. 
Truskawka chciała wrócić do domu, jednak 
nie wiedziała, w którą stronę iść. Balbin wró-
cił i po chwili znalazł jakąś małą ścieżkę.  
Dziewczynka ruszyła za nim. Ścieżka zapro-
wadziła ich na polanę, na której w świetle 
księżyca zobaczyli niewielką chatkę. 

Przed chatką stała staruszka, wsparta na  
lasce. Zaprosiła ich, aby weszli do środka.
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DDziewczynka poczuła, że leży na czymś mięk-
kim i włochatym. To coś było ciepłe i miłe  
w dotyku. Do tego przyjemnie mruczało,  
jakby przez sen.

Kiedy oczy dziewczynki przyzwyczaiły się 
do mroku, zobaczyła, że znajduje się w lego-
wisku wielkiego włochatego zwierza, bardzo 
podobnego do niedźwiedzia, który jednak 
zdawał się nie zwracać na nią uwagi. A może 
to była niedźwiedzica? Truskawka zupełnie 
się nie bała. Już wolała niedźwiedzie, niż pod-
stępną czarownicę. Zapadła w sen.
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Renata Kochan
Truskawka
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Renata Kochan
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Handmade in 
Poland/Europe
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Assembled dimensions: 72 x 28 x 42 cm / 28.3 x 11 x 16.5 in 
Boxed dimensions: 73 x 32 x 18 cm / 28.7 x 12.6 x 7 in 
Weight: 4.0 kg 
Accessories included: hooks, wall plugs, propeller, instructions 
Additional accessories: garland/bunting, wholesale  
price: 6 Euro, retail price: 12 Euro 
Available colors: mint, blue, natural

dashy
Biplane shelf

Wholesale 
price:  

EUR 69  
RRP:  

EUR 159

The Up! Warsaw DASHY biplane shelf is a real, all-round talent.
Its young users can keep toys on the wings, pop a favourite 
teddy into the cockpit, drape things from the wheel axle and spin 
the propeller at will!
The DASHY biplane shelf is supplied in large, easy-to assemble 
parts and includes all the necessary screws, along with the 
instructions.
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up! warsaw
Up! Warsaw is a small, family-run design studio and  
workshop which creates handmade, ecological 
furniture for children’s rooms.
We take the magical world of our own childhood into 
the rooms of today’s children. Our shelves… circus 
shelves, plane shelves, television shelves and more… 
truly bring their walls to life! 
All the materials we use are child-friendly. Wood is our 
mainstay. All our kits are produced by hand, made of birch 
plywood and painted with ecological, water-based 
paints. Although it is waterbased, the colour will not rub off 
or fade when cleaned normally.. 
The Up! Warsaw team works with absolute 
commitment and painstaking care, putting our 
hearts into every single product and treating all of 
them like our own children!
So, who creates all of this?
I do… with my biggest helpers, critics, advisors 
and testers... my two daughters – forever together. 
Up! Warsaw is a genuine family business brimming with 
love for children and their rooms...
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Drodzy Czytelnicy!

Z okazji 25-lecia działalności naszej firmy w Polsce, oddajemy w Wasze ręce unikatowe wydawnictwo.  
Książka kulinarna „Angelini 25 lat od kuchni” ma wyjątkowy charakter, bo powstała dzięki Waszemu zaangażowaniu 
i jest wyrazem Waszych upodobań kulinarnych. Jesteśmy firmą o włoskich korzeniach i myślę, że większość z nas lubi włoskie 
smaki. Jednocześnie silną polską tradycję wspólnego biesiadowania podkreślają literackie opisy w „Panu Tadeuszu”, przysłowia 
„przez żołądek do serca” lub „gdy Polak głodny, to zły”, ale przede wszystkim oryginalne receptury potraw stworzonych i pie-
lęgnowanych od pokoleń tylko w naszym kraju. W efekcie jako polski oddział włoskiej firmy jesteśmy całkowicie uprawnieni  
do pokazania naszych dokonań kulinarnych. Przy tym „Angelini 25 lat od kuchni” nie jest książką smaków włoskich czy polskich. 
Opowiada o tym, co nasi Pracownicy potrafią stworzyć w kuchni i jakich doznań smakowych dostarczyć. Na konkurs nadesła-
no 50 przepisów, autorstwa zarówno osób, które od ćwierćwiecza pracują w naszej firmie jak i takich, które zaczęły z nami 
swoją przygodę całkiem niedawno. Finalnie zdecydowaliśmy się opublikować 30 wyjątkowych przepisów na smaczne dania.  
Dziękuję wszystkim, którzy chcieli pochwalić się talentami, do tej pory skrywanymi w swojej kuchni.

Obok przepisów odnajdziecie w książce kalendarium, które przypomina najważniejsze wydarzenia z życia naszej firmy.  
Na co dzień myślimy i rozmawiamy głównie o rozwoju, zdobywaniu nowych rynków, odpowiadaniu na nowe potrzeby pa-
cjentów i wyzwaniach, które stoją przed medycyną XXI wieku, pomaganiu w aktualnych problemach zdrowotnych Polaków.  
Czasem warto jednak wrócić do spraw starszych i przypomnieć sobie, jak kiedyś bywało. Z perspektywy 25 lat, możemy mówić 
o ogromnym sukcesie, w który zawsze wierzyłem, ale którego bez WAS nie udałoby się osiągnąć. Dlatego jeszcze raz dziękuję 
za Wasze zaangażowanie, odwagę, pomysłowość i energię, dzięki której się rozwijamy.

Życzę wszystkiego dobrego i smacznego na kolejne 25 lat.

    Prezes Zarządu

 Michał Mieszkowski

Firmowa książka kucharska
Angelini

PRZYSTAWKI

Rozpoczynamy działalność, reprezentując na rynku polskim cenionych producentów  
farmaceutycznych takich jak: Societa Prodotti Antibiotici, Italfarmarco, Lachema, Poli,  
Alfa Wassermann, Lemery i Chiron Pharmaceuticals. 

1 9 9 2

SPOSÓB WYKONANIA 

Dość głęboko nacinamy figi, do środka wkładamy kawałeczek sera. Każdą owijamy szynką i spinamy wykałaczką. Następnie zapie-
kamy przez 12 minut w piekarniku rozgrzanym do 180oC.

Na talerzach układamy rukolę, połówki pomidorków, winogron, pokrojone orzechy i wszystko polewamy oliwą i sosem z octu  
balsamicznego. Na tak przygotowanym „spodzie” układamy zapieczone figi. 

SKŁADNIKI:

• 6 dojrzałych fig
• ser gorgonzola
• 6 plasterków szynki parmeńskiej
• rukola
• pomidorki koktajlowe
• kiść winogron
• orzechy włoskie
• oliwa z oliwek
• kremowy sos z octu balsamicznego Modena

Liczba porcji: 6
Czas przyrządzania: 25 minut

Iwona Kowalska
Przedstawiciel Medyczny

Figa niekoniecznie  
z makiem



Przepisy pochodzą z książki kucharskiej, która jest zbiorem prac konkursowych, jakie zostały nadesłane na 
kulinarny konkurs zorganizowany przez Philipiak Milano dla użytkowników Facebooka w 2013 r.
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Sposób wykonania
Krewetki dokładnie oczyszczamy (usuwamy jelito oraz 
ogonki), płuczemy i osuszamy. Marchewkę, pietruszkę i seler 
obieramy, płuczemy i kroimy w cienkie paski o długości około 
2 cm. Koper włoski również siekamy w cienkie paseczki,  
a białą część pora w półtalarki.
Czosnek obieramy i kroimy w drobną kostkę. Usuwamy 
pestki z papryczki chili i kroimy ją w cienkie paski. W woku 
rozgrzewamy łyżkę masła klarowanego. Wrzucamy czosnek 
i chili, smażymy na średnim ogniu przez ok. minutę. Doda-
jemy pokrojone warzywa, dokładnie mieszamy i smażymy  
ok. 2-3 minuty. Przekładamy do garnka o pojemności co naj-

mniej 3 litrów, a na patelnię wlewamy szklankę wywaru, którą 
po chwili wlewamy do warzyw.
Dodajemy pozostały wywar z kurczaka oraz oczyszczoną  
i przeciętą na pół trawę cytrynową, a także obranego i pokro-
jonego w ćwiartki talarków fioletowego ziemniaka. Gotujemy
do chwili aż warzywa zmiękną, po czym wlewamy sok  
z limonki. Doprawiamy do smaku solą i pieprzem. Na patelni 
rozpuszczamy pozostałe masło klarowane. Wrzucamy kre-
wetki i smażymy z każdej strony do chwili aż zmienią kolor 
na kremowy. Doprawiamy odrobiną soli i świeżo mielonego 
pieprzu. Zupę nalewamy na talerze. Dekorujemy smażonymi 
krewetkami i listkami świeżego oregano.

Sposób wykonania
Rozpuszczamy w naczyniu 2 łyżki masła, wsypujemy ryż  
i smażymy chwilkę, aż stanie się szklisty. Stopniowo dolewamy 
po łyżce wazowej bulion, cały czas mieszając. Gdy płyn odpa-
ruje, dolewamy następną porcję i tak powtarzamy czynność 
do czasu, aż ryż będzie miękki. Na drugiej patelni rozgrze-
wamy resztę masła i smażymy drobno posiekany czosnek  

i seler naciowy. Możemy podlać odrobiną wody lub bulionu, 
po czym dusimy do miękkości (chyba, że wolimy gdy seler jest
lekko chrupiący). Gdy ryż będzie już miękki, dodajemy seler, 
posiekaną natkę i mieszamy. Doprawiamy do smaku i od razu 
podajemy.

Składniki:
• 1,5 l chudego wywaru 

z kurczaka,
• 60-70 dag krewetek 

tygrysich,
• 35 dag marchewki,
• 10 dag pietruszki,
• 10 dag selera,
• 10 dag kopru włoskiego,
• 1 średni fioletowy 

ziemniak,

• 6-7 cm kawałek 
białej części pora,

• 1 papryczka chili,
• 3 ząbki czosnku,
• 1 trawa cytrynowa,
• sok z 1/2 limonki,
• 3-4 łyżki masła 

klarowanego,
• świeże oregano 

do dekoracji.
Składniki:
• 2-3 szklanki ryżu,
• ok. 0,75 ml gorącego 

bulionu,
• 5 łodyg selera 

naciowego,

• 3 łyżki masła,
• ząbek czosnku,
• sól,
• pieprz,
• kilka gałązek natki 

pietruszki.

Pikantna zupa  
z krewetkami,
koprem włoskim
i trawą cytrynową

Risotto z selera 
naciowego
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Dawid Budzich

Zawsze byłem wrażliwy na smaki, zapachy, przyrodę, 
kulturę jedzenia. Pewnie wyniosłem to z rodzinnego domu, 
w którym bardzo ważne były wspólne posiłki, obiady w ogro-
dzie, bliskość natury. To mnie uwrażliwiło na smaki i aromaty. 
Wychowałem się w tradycji, że wartościowe jedzenie jest 
ważne, szczególnie to naturalne, ekologiczne, domowe. 

Gotować zacząłem gdy miałem ok. 14 lat. Jak to zwykle 
– zdecydował przypadek – niektóre dania chciałem gotować 
trochę inaczej niż mama. Kupowałem produkty za własne 
kieszonkowe i eksperymentowałem. I tak zacząłem poświęcać 
temu coraz więcej czasu, energii, szukać informacji i inspira-
cji. Czytałem blogi kulinarne, oglądałem programy, gotowa-
łem 2-3 razy w tygodniu.

Zobaczyłem I edycję Master Chefa i uznałem, że to miejsce 
dla mnie. Gdy skończyłem 18 lat - to było jednym z kryteriów – 
wziąłem udział w eliminacjach do tego programu. Dostałem się, 
początki generalnie były bardzo udane, łatwo mi szło i w pew-
nym momencie uznałem, że nawet zwycięstwo jest w zasięgu 
mojej ręki. Nie sądziłem, że te wydarzenia tak mocno wpłyną 
na moje życie, na wybór drogi zawodowej. To wszystko działo się 
bardzo szybko i bardzo przypadkowo. Myślałem przecież o stu-
diowaniu budownictwa lub medycyny. Teraz wiem, że dobrze 
się stało, iż moje życie zawodowe potoczyło się innym torem.
Dzięki programowi Master Chef znalazłem się na Sycyli, gdzie 

praktykowałem w restauracji z dwiema gwiazdkami Michelin. 
To była nie tyle nauka kulinariów, co szkoła życia. Następnie 
wziąłem udział w castingu do programu „Na zdrowie” orga-
nizowanym przez firmę Philipiak Milano. Nie ukrywam, że 
bardzo mi zależało, aby dalej się rozwijać i otrzymać „tę rolę”. 
Pierwsze nagrania do programu wiązały się z wielkim stresem, 
ale były też ogromnym wyzwaniem. Teraz z każdym odcin-
kiem jest mi już łatwiej, co więcej – praca stała się przyjemno-
ścią. Czuję, że robię to, co lubię. 

Dodatkowo dzięki Philipiak Milano rozpocząłem studia w VIA-
MODA na kierunku Food Design. Poznaję tam różne dziedziny 
związane z kulinariami – moda kulinarna, rysunek, grafika. 
Jest to szkoła, jakich naprawdę niewiele w naszym kraju. Przy-
gotowuje do założenia własnej restauracji czy też do bycia sze-
fem kuchni. Wiem, że dobrze wybrałem. Z tego co obserwuję, 
niektórzy kucharze to mistrzowie, artyści o dużym wyczuciu 
i wrażliwości. Sam mam artystyczną duszę. To wszystko mnie 
przekonuje do tego zawodu. 

Dawid Budzich – jeden z najmłodszych i najbardziej kreatywnych polskich kucharzy 
opowiada, jak może wyglądać spektakularny początek wielkiej kariery.  

Czyli przede wszystkim ciężka praca, pokłady wrażliwości, dobre wzorce  
i znalezienie się we właściwym miejscu. 

W jedzeniu szukam emocji
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Dawid Budzich

Idąc kilka lat temu  
do Master Chefa, niewiele umiałem.  

Dzisiaj mogę powiedzieć,  
że od tamtej pory ogromnie 

dużo się zmieniło...

Ewa Pysiewicz
redaktor naczelna 
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Dawid Budzich jako ambasador marki Philipiak prowadzi różnorodne warsztaty i spotkania kulinarne. 

Czasopismo dla klientów firmy
Philipiak



Seria płyt „Polskie single”
MTJ
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Kto wie jak wyglądałby dziś świat gdyby nie wydarzenia polskiego sierpnia 1980 roku, choć początek roku nie zdradzał 
jeszcze oznak nadchodzącej zmiany. Gierek trzymał się mocno, choć mało kto dawał już się nabierać na upadającą po-
mału propagandę sukcesu.  Po za narodzinami Solidarności w roku 1980 dokonała się w Polsce jeszcze jedna rewolucja - 
nastąpiła nagła  eksplozja rocka. Wprawdzie ruch Muzyki Młodej Generacji zaczął funkcjonować już dwa lata wcześniej, 
ale to dopiero w roku 1980 znalazł swoje odbicie w fonografii. Jak grzyby po deszczu zaczęły powstawać nowe kapele.  
Rockowego boomu nic już nie było w stanie zatrzymać. 
Pozycje dominująca na krajowym rynku fonograficznym miały Polskie Nagrania. Płyty wydawały również Wifon,  
Pronit i Tonpress. Wifon swoją pierwszą płytę  wypuścił na rynek w roku 1979. Pronit zajmował się głównie tłoczeniem 
płyt. Warto przypomnieć że firma ta powstała jeszcze przed II wojną, jako fabryka materiałów wybuchowych. Fabryka 
zbudowana w Pionkach na skraju puszczy Kozienickiej wytwarzała także kleje i tworzywa sztuczne. W związku z 
rozpoczęciem produkcji polichlorku winylu właściciele fabryki zdecydowali się również na uruchomienie tłoczni płyt 
gramofonowych.
Pronit tłoczył płyty dla wszystkich krajowych producentów, ale także od czasu do czasu wydawał swoje tytuły. 
Każda z wymienionych powyżej firm fonograficznych wydawała także małe płytki czyli single. Znajdowały się na 
nich zazwyczaj najpopularniejsze piosenki z płyt długogrających. Potentatem na rynku singli była jednak wytwórnia 
Tonpress. Pierwszego singla wydala w roku 1975 i wkrótce zdominowała rynek. Tonpress wydawał single niezależnie 
od  albumów.  Małe, czarne płytki zaczęły pełnić role jaka w poprzedniej dekadzie pełniły pocztówki dźwiękowe. Single 
stały się namiastką dużej płyty, na wydanie której w tamtych czasach czekało się miesiącami, a w niektórych 
przypadkach latami.. Dla wielu młodych wykonawców, nagranie singla było jedyna możliwością 
dotarcia ze swoja muzyka do słuchaczy. Singiel często stawał się furtka do popularności  
- bramą do dalszej kariery. Dzięki singlom nagrania zespołów należących 
do nurtu Muzyki Młodej Generacji, oraz nowych rockowych 
zespołów trafiły do rozgłośni radiowych. Bez singli 
nie było by zapewne boomu polskiego 
rocka początku lat osiem-
dziesiątych.  
 

Czad komando Tilt, nazwą miało nawiązać do punkowej przeszłości grupy Wkrótce – „Czad Komando” okazało się 

tytułem nowej płyty zespołu Tilt. Nowy skład zaczął grać w trio. Obok Tomka, na basie grał Marcin Ciepiel i pun-

kowy bębniarz Tomasz „Gogo Szulc” Korzeniowski. W roku 1990 zespół dodał do składu jeszcze jedną gitarę. 

Poszukiwanie nowego muzyka odbyło się w dość niecodzienny jak na Polski obyczaje sposób.  

Tilt dał ogłoszenie o poszukiwaniu nowego gitarzysty i urządził przesłuchania warszawskim klubie 

Hybrydy. Stawiło się kilkudziesięciu chłopaków z gitarami. Zawody wygrał dwudziestodwuletni 

fan Rolling Stonesów - Janek Benedek – dla którego Tilt okazał się drzwiami do świata 

naszego rock’n’rolla. Zanim jednak Janek dołączył do zespołu w roku 1989 na 

liście przebojów pojawiła się piosenka „Jeszcze będzie przepięknie”. Dość 

nietypowy, jak na punkowe ambicje nowego Tiltu, balladowy przebój, który 

w warstwie tekstowej odnosi się do pobytu Lipińskiego  

w Moskwie. Wstrząśnięty tym co zobaczył Tomek napisał tekst w którym cytuje 

jednego z napotkanych Rosjan, który mówił, że w ich kraju „jeszcze będzie 

przepięknie, jeszcze będzie normalnie”. Pamiętam, że przejęty Tomek tłumaczył, 

źe szczególnie zafrapowało go to, ze ludzie oczekują po prostu „normalności”. 

Niestety padł on ofiarą nieporozumienia językowego. W potocznym rosyjskim 

słowo „narmalna” ma zdecydowanie zabarwienie pozytywne. Oznacza nie – 

„normalność”, ale coś znacznie więcej... 

 W roku 1989 ukazała się debiutancka płyta Róż Europy.  

Gdy płyta pojawiła się w sklepach nie byłem już muzykiem zespołu.  

Płytę – „Stańcie przed lustrami” nagrywaliśmy w studiu „Giełda”  

w Poznaniu. Spędziłem tam kilka dni nagrywając swoje partie 

instrumentalne, po czym wyjechałem na koncerty ze Sztywnym Palem. 

Piosenka otwierająca płytę – „Mamy dla was kamienie” stała się 

pierwszym utworem, który promował to wydawnictwo w radiu.  

Kilka miesięcy później, niedługo przed rozpoczęciem sesji 

nagraniowych do następnej płyty – „Krew Marlyn Monroe” 

dowiedziałem się że Piotr zmienił koncepcje brzmienia zespołu  

i że nie chce sekcji instrumentów dętych, ani klawiszy. Gdy płyta 

„Stańcie przed lustrami” pojawiła się w sprzedaży, patrząc  

na okładkę doznałem szoku. Moje nazwisko dołączone było  

do wykonawców po spójniku – „oraz”.



Seria płyt
For-Tune

alaman
power of the horns
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Plakaty reklamowe 
Multikino



Projekty plakatów
Empik



OPAKOWANIA



Opakowania kosmetyków  „Naturia”
Joanna



Opakowania kosmetyków  „Naturia”
Joanna



Opakowania naczyń
Philipiak



Projekty opakowania lodów
Zielona Budka



Projekty opakowań kosmetyków dla dzieci
Ricco



Projekty etykiety
Woda Żywiec



Projekt opakowania
Pudliszki



INNE



Projekty 
logotypów
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M A D E  O N  E A R T H

KOSMONIA

KOSMONIAKOSMONIA

www.TBbud.com

TB
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zawiera ekstrakt
z rumianku

Krem uniwersalny

Kancelaria Prawnicza
Waliszewski Jeliński sp. j.

Kancelaria Prawnicza
Waliszewski Jeliński

Waliszewski Jeliński 
Law Office



Infografiki 
Philipiak
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Posty na portale społecznościowe
Projekty i realizacje



Kartki świąteczne dla różnych firm
Projekty i realizacje



Dziękuję za uwagę


